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"— j zagraniczne, 
| Wolne m o Kraków. 

Senat rządzący W, M. Krakowa zamiano- 
wał na dniu 21. Listopada r, b. Pana Jana Kan- 
tega Steczkowskiago profesorem katedry ma- 
tematyki elementarncj przy uniwersytecie Ja. 
giellońskim. 

z Rossya. 
Z Ukrainy, doia 18. Listo ada. 
(Gaz. szłąska.) — Przed kilku Tai; odes 


bralem kopią mowy Generał - Gubernatora: 


Bibikowa, którą d. 4. Października miał do 
zgromadzonćj w Kamieńcu Podolskim sala. 
chty: O to osnowa tćj przemowy: s 
Pięć lat już mam zaszczyt zarządzać -poru. 
czonćmi mi od N. Pana guberniami, W prze. 
ciągu czasu tego zdarzyły się nieprzyjemne 
wypadki, wywołane przez Konarskiego; po- 
czyniono wiele postanowień, jedni je nagas 
niali, drndzy znowu chwalili. Jakkolwiek 
ni<omu oprócz J. Ilmperatorskićj Mości odpo 
wiedzialny nie jestem, poczytuję jednak obo. 
wiązkiem moim, nie jako Gubernator i prze 
łożony, lecz. jako starszy brat młodszym bra. 
Com , mom, jako ludziom wykształco: 
nym, szczerze i otwarcie wyłuszczyć powody, 
które. rząd do rozmaitych reform skłoniły, 
Ludzie źle myślący tyyierdzą, że rząd religią 


W Sobotę dnia 10. Grudnia, 


E dów "Pia =ć bra nie chce. 


dów. 


katolicką prześladuje i nawet katolików do 
Wićrzcie 
mi Panowie, to jest szkaradnóm kłamstwem, 
Przecież sara nie dawno temu przeszło czter- 
dziestu katolików do służby policyjnej przy- 
jałem, Jeżeli rząd kilka klasztorów po- 
znosił i duchowieństwu dobra odebrał, ta 
przecież i rossyjskiemu duchowieństwu nie 
inaczćj się powiodło. Rząd nie miał więc za» 
miaru prześladowania katolików, jego szlache= 
tnym zamiarem było tylko zrównanie docho: 
Były.bowiem klaszotry i plebanie, za 
nadto dóbrze uposażone, inne znowu za nadto 
ubogie, ta skłoniło rząd do zabrania dóbr ko- 
ścielnych, zaś z dochodów z tychże kościoł i 
duchowieństwo stósownie zostaną utrzymy- 
wane. Narzekacie, że duchowieństwu bez 
paszportu po kraju włóczyć się zabroniono 
(sie). Rząd musiał tego zabronić, wiedząc, 
iż duchowieństwo w wielu domach oświad- 
ezało, że Papieżowi nie trzeba być posłusznym; 
niektórzy nawet twierdzili, że Najśw. Panna 
nie jest rodzicielką zbawiciela naszego. Ode 
wołuję się w tém do świadectwa JW, Hrabi - 
Ożarowskiego. Aby 'zaś was zupełnie prze= 
konać, że rząd religiją waszą szanuje, powta- 
rzam tu słowa naszego Monarchy; »Chcę że- 


„by w państwie mojćm wolność różnych wy- 


znań szanoyyano i ośyyiadczam uroczyście, że 
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wszystkich poddanych moich, jakiegokolwiek 
badź wyznania, za równo kocham.« 

Żalicie się, żem obranych przez was Sęe 
dziów oddalił i innych w miejsce ich miano: 
wał; ale musiałem tak postąpić, ponieważ 
wielka część mianowanych przez was sędziów 
powinności swych nie pełniła; zostawiając 
wszystko swoim  sekretarzom . podpisywali 
bezsumiennie, co im ci podsuwałi,  Wzięta 
wam Statut litewski, ponieważ wielu ze szla- 


chty go nie rozumsiało i nie czytywało, zaś. 


prowadzenie interessów swoich adwokatom 
swoim powierzało, którzy bardzićj o własn 


zysk dbając sprawy im pówwierzane koszlawili, 


Rząd więc, pomny na dobro ogółu, równe 
dał prawa dla ludów sławiańskich, zacząwszy 
od Só Kamczatki aż do Krimu i guber» 
nii zachodnich. — Wychowaniu młodzieży 
w powierzonych mi guberniach szczegulną 
poświęcałem uwagę, as aii 
Byłem sam świadkiem, jak rodzice, co dzie- 
ci swoje do szkół oddawali, dzieci te samym 
sobie zostawiali. Nadużywa'ąc swćj wolno» 
, ści włóczyły się one po kawiarniach, co wię» 
ksza, mieszkały nawet w domach osławio= 
nych,  Bezprawiom tym zapobićdz poczytą* 
łem sobje za obowiązek, dla tego przy wszy- 
stkich zakładach naukowych ‘urządzono nie 
koszary (iak ie tu niestósowynie nazywają) lecz 
kwatery, gdzie młodzież za umiarkowaną Q- 
łatą pod dozorem wykształconych i mora- 
kiych nauczycieli zostaje, aby się kształcić na 
umiejętnych urzędników j wiernych monarsze 
ý wdzięcznych poddanych, yczę i staram 


się zjednać sobie przychylność każdego, a je- 


dnak mię nie kochają, ponieważ jestem prze» 
ciwnńikiem przesądów i zastarzałych zwyycza» 
jów; ale dzieci wasze błogosławić mi i sta- 
rego Generała Bibikowa bez ręki z wdzięczno» 
ścią wspominać będą. Nie pochlebiając zre- 
$złą, muszę ty jednak oświadczyć, że gubernią 
Podolska pod względem szlachty, porządku 
panującego i dowodów przychylności przed 
wszystkiómi mi powierzonćmi guberniami ząs 
szczytnie słę odznaczą: Nie omieszkam do» 
nieść o tém N. Imperatorowj." — Mowę tę 
miano krótko przed przybyciem Cesarza do 
Kamieńca, poczytywać więc ją wypada nieją- 
ko za wyrażenie uczuć samego Cesarza, 
W każdym razie miłe to sprawia wrażenie, 
jeżeli stary Gubernator z taką rzetelną szçZzé» 
rośsią do podwładnych się odzywa, 
Belgią" 

Z Bruxelli, dnia 30. Listopada, _ 
(Ga, Reńska.)—- Dnia wczorajszego obcho+ 
dzili przebywający tu wychodźcy Polscy, jak 
zwykle, w Hótel de Ville pamiątkę wybuchu 
ostatnićj rewolacyi, Garstka emigrantów tych, 


wdziwy 


"ognia nieroznieciły. 


co w roku 1831. schronienia w Belgii szukali” 
znacznie się zmniejszyła. 
jej, już się zestarzał i prawie całkiem osiwiał, 
ale |w słabóm ciele jego żyje dusza tak mio. 
cna i wzniosła, jakich w czasach naszych mo- 
że napróżno byś szukał W dachu prawdzi- 
wego republikanina, przywodzącym nam na 
pamięć wzory starożytności, prowadzi ten pra- 
filozof życie. najprostsze , wyrzekł się 
wszelkich wygód i przyjemności, których sta- 
rość z trudnością się tylko zrzeka, aby szczu- 
pły dochód z autorstwa z nieszczęśliwemi po- 
dzielać ziomkami. Uniwersytet tutejsz przy 
nowćj organizacyi ofiarował mu posadę pro- 
fessora, którćj jednakże nie przyjął. — W mo- 
wie swojćj wczorajszćj rozwodził się nad za- 
sługami, położonemi przez Belgią już w da- 
wniejszych czasach dla narodu Polskiego, Adwo- 
kat Juttzond, m Sarad w odpowiedzi swej 
przeciwnie dowodził, że Polska nietylko w u- 
płynionych wiekach , lecz i teraz nawet wznio- 


sły dla Europy daje przykład i naukę, — Zre-- 


sztą udział publiczności dla nieszczęśliwych 
wychodźców niestety! znacznie ostygł i ró- 
wnie jak wiele innych sympatyi po r. 1830. 
w zapomnienie poszedł. Sala w hótelde Ville 
prawie była pusta, kilku tylko ciekawych i 
osławionych republikaninów było obecnych. — 
Liczba przebywających obecnie wychodźców 
polskich w Belgii nie wynosi nad sto, z któ- 
rych połowa dość dobre ma umieszczenie. 
Generał Skrzynecki Żyje tu z rodakami swemi 
w wiełkićj niezgodzie i nie pokazuje się na ża- 
dnćj publicznćj manifestacyi, przeto tćż go na 
wczorajszćm zgromadzeniy na próźnobyś szukał. 


Hiszpania... 
Z Paryża, dnia 30. Listopada, : 
Nadeszły do mnie z Madrytu z d. 24. Li- 
stopada list zawiera między innemi następują- 
ce szczególy o wypadkach w Barcelonie i u- 
wagi nad temiż: ` 
»Z nadzwyczajną ciekawością wyglądają tu 
dalszych wypadków w Barcelonie, chociaż 
się nikt o bike spokojności i tutaj nie 
obawia. Znana niechęć Kastylijczyków ku Ka- 
talończykom nie mało się do zwrócenia ludno- 
ści naszćj na stronę rządu przycrynia. Wy- 
padki w Barcelonie nikogo tu zresztą nie za- 
dziwiły, i owszóm wszyscy od uprzedzenia 
wolni dostrzegacze dziwią się niezmiernie, że 
tyle jawnych zamachów, z nadzwyczajną bez- 
czelnością połączonych, już dawnićj tlejącego 
Mowa miana przez Ge- 
nerała Kapitana Seoana d, 20, w senacie, wa- 
Żnym jest dokumentem do ocenienia stósun- 
ków barcelońskich, Równie jasno jak z nies 
ustraszoną wolnomyślnością wyłuszczył Gene- 


ag 


Lelewel, naczelnik ' 
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rał-Kapitan, piastnjący tenże sam urząd w Bar- 
celonie w 1838, roku przez siedm miesięcy, 
i mogący dla tego dać świadectwo œ tame- 
czaćm położenia rzeczy, złe żywioły zebra- 
nę już. za jego czasów w owóm: fabrycznóm 
i kandlowćóm mieście, ale dzielną jego prawicą 
e przytłumione. Już wtedy chciano mi- 
narodową o 26,000, a późmićj o, 13,000 
powiększyć; a w szeregach tćjże chciano 
umieścić stek całćj ludności wszystkich pró- 
iaków i ludzi nie mających żadnćj posiadło- 
ści, którzy właśnie dla tego nie mogli- żadnćj 
dać, rękojmi pokoja i bezpieczeństwą publi- 
cznego, których utrzymanie głównćm ich za- 
daniem być powinno. Seoane odrzucał za- 
wsze wnioski Ayuntamiento : wW tćj mierze, i 
w planie będące zwiększenie milicyi do skutku 
nie przyszło. « s 
Późnićj. w 1840. roku po kę) sory wrze- 
śniow ych przystypiono jednak do niego, a te- 
. raźniejsze smutne wypadki aż nadto jawnie 
i armia opatrzenie 


ch nic do 


tron, 


serdecznych przyjaciół wpływało. Nie chcia- 


no wtedy urznąć palca, rzekł, aby „złemu za- 
pokiedz. a teraz fiso jakie 300 głów  śpaśdź 
musi (1) 

Lecz podług wszelkiego prawdopodobień- 
stwa do tego nie pizyjdzie, ponieważ nikt nie 
sądzi, żeby zbyteczna surowość więcćj dobre- 
go zrobiła, „niż mądre, ze stałością połączone 
umiarkowanie, Nie wspominając także o gło- 
sach, ostatnie podzielających zdanie, sam oso- 


bisty charakter Espartery jest rękojmią, że się 
przesadzonych środków ty nie nałeży, 
wyjąwszy, jeżeli sami buntownicy uporem.swa- 
im rzeczy do ostateczności. nie doprowadzą, 
Uwagi godną i pocieszającą dla rządu jest okos 
liczność, że wojsko różnéj brani, mimo przy» 
pga, położenia swego. z powodu zaległ 
żoldu wszędzie rządowi. wiary doizy 
Przez nakazane uzbrojenie nanówo 24, nieda+ 
wno zwiniętych batalionów prowincyalnych 
otrzyma armia znaczne wzmocnienie, a tego 
natychmiast w razie potrzeby użyć będzie me- 
Żua, ponieważ się bataliony owe z samych wy- 
służonych żołnierzy składają. Trudno tylko 
pojąć, zkąd rząd zebrał w tak krótkim czasie 
potrzebne na opędzenie naglących potrzeb pie- 
niądze, zwłaszcza, że kassy jak powszechnie — 
wiadomo, zupełnie są próżne. Twierdzą, że 
dom Rotschildów zaliczył rządowi 10 milion- 
nów realów, a to tem chętnićj, gdy tym spo» 
sobem spodziewa się ułatwić sobie zadzierza- 
wienie kopalni żywego srebra w- Almadenie, 
które się w przyszłym roku skończy, a o któ- 
re się teraz bankier Salamanca stara, 

Plan kilku najpopędliwszych członków koa- 
licyi, aby takową do jawnćj skłonić demons 
stracyi praeci Mibisteryam, przeciw któremu 
pragnęliby wydać manifest do narodu, obej- 
mujący wszystkie zażalenia, skończył się na 


i niczćm. Wczoraj wieczorem odbyło się w do- 
celona mu Pana Cortiny zgromadzenie członków koa- 
licyi, na którém się większa część í ychże znaj- 


dowala, « Pan Joachim Maria Lopez, posiłko» 
wany pyzez Hrabię las Navasa i do których 
się także ultra republicanin, Pan Mendez Vigo, 
przyłączył, wszelkich wprawdzie używali spo- 
sobów, aby kollegów swoich do kroku tako- 
wego skłonić. Lecz nie usłachano ich, tylko 
owszćm słów umiarkowania, wyrzeczonych 
przez Pana Cortinę, Pana Mandoza i innych 
tega samego sposobu myślenia mężów; Pan 
Olozaga, Broses kongresu, wcale się podobno 


- na tém zgromadzeniu nie znajdował, 3 


Z Paryża, dnia 2. Grudnia. 


Odebrano tu następujące depesze telegra= 

zne: 

I. Bajonne, dn. 1. Grudnia, Regent dn. 
27. Listopada z Saragossy do Barcelony się 
udał. Gwardya narodowa wynurzyła mu 
przy wyjeździe jego uczucia przychylności i 
udziału. a ? 

IL Barcelona, dnia 28. Listopada. Nową 
Juntę utworzono z członków Junty obradują: 
ećj. Van Halen dnia dzisiejszego na powtórną 
zwłokę bombardowauia zezwolił, Poczła-z 
Madrytu nie nadeszła, związki z Francyą są 
wolne, > 
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IL Barcelona, dnia 29. Listopada. Gene- 
rał-Kapitan nie zagraża więcej miastu bombare 
dowaniem. Salwy z dział twierdzy Mons 
jujch zwiastują przybycie Regenta do głównej 
kwatery. Mianowana nocy wczorajszćj Junta 
składała się z Biskupa i najbogatszych i naj- 
znakomitszych fabrykantów. Wspiera ją więe 
kszość milicyi, Członkowie dawniejszćj Junty 
prayrie wszyscy uszli. 

ASIYA ax 
Z Wiednia, dnia 26. Listopada. 

Spodziewamy się, że wkrótce przyjdzie do 
skutku układ z towarzystwem angielskićm 
względem oświecenia gazem naszćj stolicy. 
Środek Berlina ma już zaprowadzonych tyle 
rur, którómi gaz jest przeprowadzany, że dłu* 
gość ich wynosi 12; u nas na oświecenie sa- 
mego miasta potrzeba będzie 48 mil rur, a z 
przedmieściąmi 72 mil. 7 


Rozmaite wiadomości. 
( JVadesłano. ) 


Cudowne uzdrowienie Hrabianki de Maistre, = 
Nie dawno gazety włoskie, francuzkie i niee 
mieckie , ogłosiły bardzo ważne sprawozdanie 
o cudownóm ozdrowieniu wnuczki sławnego 
Hrabiego de Maistre, autora » Wieczorów Js: 
tersburgskich,« które teraz listy wiarogodne 
pomiędzy, niemi list matki Panny, cudownie 
Olaczóńćj: do ciotki blisko [ugdunu pisany, 
w gazetach francuzkich umieszczony, po- 
twierdzają. Niniejsza wiademość jest wzięta 
z »pisma historyczno -politycznego.* O jéj 
prawdziwości spółredaktor Dr. Gwido Ger- 


-Tes zaręczając, oświadcza, że odebrał ją od 


osoby w. bliskich stosunkach g rodziną de 
Maistre stojącćj, o całém zdarzeniu dobrze 
wiedzącćj, a więc żadnćj wątpliwości nie pod- 
legającćj. To sprawozdanie udziela się z nade 
mienieniem, że ono nie jest wyrokiem ko- 
ścioła, który sam tylko rzecz o cudach roz- 
strzyga. ' 

»Nizza dnia 8. Października 1842. — Nim 

rzystąpiłem do napisania tego listu, prosiłem 
Boa; o udzielenie mi siły potrzebnćj, aby 
WPanu donieść o cudownóm zdarzeniu, na 
które patrzałem, i o uczuciach, które due 
stę moję owładnęły; bo zaprawdę bez po= 
mocy boskićj, byłbym do tego zasłaby. Mo- 
ja ręka drzy, serce moje jest nie wypowie- 
dzianie wzruszone, Czuję, jak ciężar długu 
nieograniczonćj wdzięczności mnie gniecie. 

W liście moim dnia 28, Września pisanym, 
modlitwie W Pana i Jego przyjaciół poleciłem 
córkę Gubernatora Nizzy, 24-letnią Hras 
biankę de Maistre. Od trzech miesięcy 


Żyła w nieustannych bólach, kurczach i konź 
wulsyach. Siły wycieńczającej prace, jakim 
się poddała w Klasztorze Panien »Serca Je- 
zusowego w Turynie, gdzie do nowicyału 
była wstąpiła, do spuchnienia nóg się przye 
czyniły; źle użyte pijawki rozdzaźniły jej ner- 
wy, a niemoc jéj, z początku mała, preies 
szylaļ się, i wkrótce znaki niepokojące pr 
zały się. Lewa noga się skurczyła, przekrzye 
wiła, i to nadzwyczajne skurczenie trwało, 
źe i kolano śię przekręciło, a stopa na udzie 
się zaparła, w położeniu zupełnie nie żmien» 
mA: = na domiar złego bólej okropne dów 
egały. ? s BOA 
T jk cierpiąc, i nie będąe ww stanie służenia 
Bof, do swoich rodziców wrócić się postaa 
nowwiła. Przyjechała po nią matka, iw dish 
lipcowych widzieliśmy ją tu przybyłą w zwą 
tpionym stanie zdrowia, Nie jadła, nie spa- 
ła, cierpiała nieustannie; nie mogła ani ekis 
dzić, ani siedzieć, ani leżeć, Panowie Rau- 
baud, Secchaux i Tornieri, lekarze do~ 
skonali, dla poene ulgi wszystkich 
środków daremnie próbowali; co dzień było 
gorzćj, © od cztórech tygodni choroba się 
wzmagała. Prócz zwyczajnych boleści mie- 
wała attaki konwulsyjne; padała na ziemię, 
czarnemi plamami ciało się pokrywało, ocz 
„gk rzewracały, a ręce puchnąć zaczęły. 
Nadto w ranach począł się rak pokazywać, 
i śmierć zdawała się nieochybna. 
Dnia 6. Października oświadczyli lekarze, 
że tu nic już nie mają do czynićnia, że ampue 
tucya, środek jeszcze jedyny przypuszczalny, . 
jest niopodobna .... Poszedłem tam około 
południa, i znalazłem ją jako ofiarę straszli+ 
"wych boleści, twarz przez konwulsye wye 
krzywioną i rozwleczoną. Rodzice jéj byli 
niepocieszeni: matka także chora, przypatry* 
wała się jéj ze swego łużka, najmniejszej ulgi 
sprawić jéj nie mogąc, jéj siostry rozpaczały, 
Odszedłem z zapłakanemi oczami. Tegoż sa- 
mego dnia dla tego, że się nieco ruszyła, 
dostała tak okropny attak, że na widok tak 
strasznych boleści, jedna z osób obecnych 
zemdlała. ' 
Jeszcze wwezoraj, cztćry godziny przed cu- 
dem, cierpienia jćj były tak wielkie, że chora 
w bolu wydawała nie krzyk, ale wycie jęczą- 
ce, . Z dopuszczenia boskiego, który cud 
swój chciał uczynić wiarogodnym, przyszło 
dwóch lekarzy, aby raz jeszcze nogę obejrzeć, 
Znaleźli ją w. tył zgiętą, przekręconą, na- 
puchłą i nadzwyczajnie czerwoną. Tego sa- 
mego wieczora przyszedł do. domu chirurg, 
i kiedy ma nią patrzał, w obec: wszystkie 
przytomnych nie mógł nie powiedzieć: Tu 
nie ma juź nadziei, cudóyy czynić nie umiem. 


z 


z 


z 


„żaniec. 
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>Od niedawnego czasu przybyła tu do Nizzy 
Hrabina R nar (Polka); zswojd córką Natalią ; 


<. Ostatni umarł 
dnia ra Grudnia 1838., 
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słowa swoie ET 
bractwa pobożne; i je 
polecił swoim p 


ilo postępy: Panna Natalia Ko 
sł zrobilo po e obwieścić, i mówiła o 


widna naszą chorą. Młoda litościwa 
i aciótka” e widok Panny de Maistre była 


w największ 
dodi ucieć sie do Boga,;i wieczorem, czem 
poszła na spoczynek, z wielką żarliwością ode 


prawiła koronkę o przęnajdroższćj Jkrwi 1 ró: 


(Dokończenie nastąpi.) 
OS EEC EEEE EWY PEZET 
OBWIESZCZENIE. ! 

Bogumił Benjamin Kretschmer, kassyer i 

sekretarz wyższy pocztowy, i rnałżonka 
Julianna z Fechnerow, przedąli na miocy kon- 
traklu notaryackiego z dnia 11. Kwietnia 1834. 
roku nieruchomość na tutejszera przedmieściu 
Święto- Marcińskićm pod liczbą 163 położoną, 
która do nich należała, Janowi Szamborskiemy 
kominiarzowi i małżonce tegoż, Juliannie z 
Sakholdów. © ą da; 3 
"Kupujący pozostali przecajątym na summę 
000 Talarów wiuni, tóra na mocy 
nego kontraktu i notaryalnćj deklaracyi 
ków Kretschmerów Z dn. 25. Czerwca 
la tychże w dziale II. Nrze £. księgi 
cznój nieruchomości hid aspe Y w 
skutek rozrządzenia żdnìa 29, Czerwca 1835. 
roku zahypotekowaną została. 
Z tejże z prowizyą po pięć 


od sta zahypo- 


j j j da: 
tekowanćj resztującćj summy kupna, odcedo: 
wali małżonkowie. Kretschmer podług ni 


notaryalaćj z dnia 25, Czerwca 15) 
Talarów z prawem pierwszeństwa prze pos 
zostałą im resztą Dyrektoryum ubogich tutel- 
szego miasta, i eessya ta na mocy rozrządzenia 
z dnia 29. Czerwca 1835, roku w księdze A 
otecznéj wspomnionćj nieruchomości sub» 
ingrossowaną zostałą. . 
- Dokument ma rzeczone dla Dyrektoryum 


- skiego, 


jega, 


ubogich tutejszego miásta na nieruchomości 
pod Numerem 163. na tutejszćm przedmieściu 
Święto-Marcińskićm położonćj z prowizyą po 
pięć od sta zahypotekowane 2000 Talarów 
wystawiony, składający się z kopii wierzytel- 
nćj kontraktu kupna z dnia 11. Kwietnia'1834. 
roku, dokumentu notaryalnego z dn, 25. Czer- 
wca 1835. roku i wykazu hypotecznego z dn. 
29. Czerwca 1835., zaginął. Zapozywają się 
przeto wszyscy, którzy do wierzytelności rze- 
czonćj lub wystawionego na nią dokumentu, 
jako: właściciele, cessyonaryusze, posiadacze 
zastawni lub inni, pretensye jakowe mieć są- 
dzą, aby się z takowemi w przeciągu 3 mie: 
sięcy, a najpóźnićj w wyznaczonym do tego 
na dzień 24. Lutego 1843. 
terminie w Izbie naszćj sądowćj przed Wnym 
Miiller, Assessorem Sądu Główno - Ziemiań- 
o godzinie 10tćj przed południem zgło- 
sili, w razie bowiem przeciwnym z takowćmi 
prekludowani zostaną, dokument zaś vvspo= 
mniony amortyzotyanym, ą Dyrektoryum ubos 
gich‘ tutejszego miasta nowy wykaz hypote= 
czńy w miejsce zaginionego udzielonym zo- 
stanie. TEE 
Poznań, dnia 42. Września 1842. 
Królewski Sąd Ziemsko-miejski. 


Wezwany będąc, abym przyjął do składu 
zegarki fabryki Czapka iPatka 
w Genewie, oznajmuję nipiejszem, iż mam | 
takowe do wyo po cenie fabrycznój bez 
żadnych procentów kupieckich, z uręczeniem 
zą ich dokładność. 

W. Kurnatowski. 


D_E 
JAeorale, ułatwiające dzieciom wyrzynanie 
się zębów, Dra. Ramgois,. puzderko po 
Talarze. i 
Doświadczona tynktura nawło= 
Sy, nadawania siwym, wypłowiałym i 
rudym włosom w krótkim czasie najpię 
kniejszego cieranego koloru, wynaleziona 
rzez Łeonhardego, flakonik po 1 tal. 10 sgr, 
AMromatyczny olejek z ziół, ula- 
twiający rośnienie i upiększenie włosów. 
flakonik po 15 sgr, © 5 ł z 
Poudre de Chine, sposób niezawodny 
i nieszkodliwy, nadawania białym, siwym 
i wypłowiałym włosom w ciągu 4 doSciu , 
odzin watóiralnego i trwałego czarnego 
lub brunatnego koloru, „wynaleziony przez 
P: Vilain & Comp. W, Paryżu; większa 
flaszka po 1 Fal. 10 sgr., mniejsza po 20sgr. 
Cosmetique americain, sposób no- 
wy niezawodny do spędzania krost i trę- 
dów z tyyarzy, Hakonik po 20 sgr. 
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Prawdziwa Iwią nazwana po- 
mada, środek pozyskania w jednym 
miesiącu włosów na głowie, faworytów; 
wąsów i brwi, wynaleziony przez Jamesa 
Davy w Londynie; tygielek większy pó 
'Palarze, mniejszy po 15 sgri |. 

Płaster na wygubienie 6dci- 

> sków, w pudełkach 4 plastry zawie + 
pdacych: cena t0 sgr. 

„ Wszystkie Az artykuły. aii i 

J. F. Heine w Poznaniu, - 
—VakGb WTracyer w iPożnaniu 
poleca: 

Tabac Royal, nowy gatunek tabaki 


- do zażywania, á 
olenderski Nessing wnajprze-| © 
dniejszym gatunku, 8: 
krajany prawdziwy Warinas | > 
© w rólach, à 30 sgr., 5 
Warinas melanż Nr. f. 15 sgr., | 2: 
Warinas melanż Nr. 3, 12 sge., 
Warinas w rólach dicht stary i skrwe 
. szały — nie w Berlinie fabry kowany Bas 
` stard — tylko přawdziwy w pajlenizych 
.« gatunkach. 


Mytuń Turecki prawdziwy— nie 
z listków: Węgierskich. 
Cigara Hawańskie prawdziwe 


w najprzedniejszem gatunku 


w pudelkach originalnych, — 


także i z pierwszych fabryków Bremskich i 


Hamburskich, w tak znaczoym wyborze na 
e. że każdemu żądaiącemu do ukonten 


towania posłużyć mogę, 
w Sj Tre 


Swieże soczyste cy- 
ZR: nieprzemarzłe, tuzin po 
' 7 sgr.i jedna w dodatku; Mal- 
Tagskie elcyny, tuzin po 12 
"> także jedna w dodatku; 

esseńskie apeleyny , : bardzo 

duże, po 2 sgr.; świeże Po- 

morskie półgęski w nader 

o. cenie, a w porze. Bo- 

żego Narodzenia spuszcząm je 
o 5 procentów tanićj, 

Józef Ephraim, 

Wodna uliea Nr. 1. 
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=D 


ar eap ne oin. 


i, godne. "gej "1 


| "a wagi 
© Otrzymałem znowu znaczną nadsyłkę 3 
e tak bardżo ulubionego séra Szwajcar.. 3 
skiego i przeđajęi takowy jak wiadomo, 3 
& (funt po 6 sgr.), we więk- 
szych. oeae jęszcze taniej, 
X najlepsze Mallagskie cytryny, fuzóm 3 
Eo : 
$ najlep. Mallagskie apelcyny sztuka 3 
po 1 sgr. X 
zielone pamegat sztuka po% 
A 14 do i Ya Sgr'.. ż 
najlepsze tłuste Pomorskie: półgęski, %% 
sztuka po 1% sgr. i 


świeże: opiekane Stralzundskie adaig K 
szt. po 9 fen; 
najlep. świeże Muszkatelowe roäsenki 
w gronach, ` í 
BRACKA migdały: (Prinzess-Man- Ej 
deln zwane), M 
najlep sze Lambertskie laskowe orzechy, Ż 
(> Alexandryjskie daktyle, 


$ świeże Goryckie marony (mie ka- 3 
szłany)» 3% 

Ed najleps trufle, A, 
najlepszego marynowanego i wędzone- ZĘ 
go Tiaa łososia, ję 
najlepszy salceson i salceson z ozorów, : 
¥ 


a 

pd 

3. 

i 

ER Elblągskie minogi (nie % 
Mossyjskie ) szł.po 10 fen. % 

$ 


najlepszego marynowanego węgorza, 
(wybornego gatunku), 
f świeże Smyrneńskie figi w coach 
| Sardines à Phuile i i 
prawdziwy sér Dinbwrski 
w nadzyyyczaj umiarkowanych cenach 
B. L. Präger, 


Wodna ulica; w domu Ludwik 


a 


„ Fabryka świec i mydła 
Emilia Werner, 


ulica Garbarska Nr. 40,, 
poleca tak ryczałtem jako też pojedyńczo rzy 
zapewnieniu najrzetelniejszéj i najprędszćj 
usługi, w cenach ile można najsłuszniejszych: 
dobre YWarde „mydło, świece łojowe, palące 
się jasno, maż Angielską i wszelkie inne do 
tego wydziału należące artykuły. 
Poznań w Grudniu 1842, 


> 


dchodzącego jarmarku na Boże narodzenie swój dobrany skład : . 
najnowszych artykułów modnych dla mężczyzn z najsławniejszych fabryk 
Irancnzkich i angielskich, składający się z wielkiego doboru materyj na. © 
spodnie, «nateryj burek zimowych : s 
szam tnie jedwabnych i kaźmirkowychi z materyj na ka- 


mizelki 


cygarów it 


la podarki wiazdkowe, = 
worki każdemu swoje naichlubnićj 
znane sylwetki sylweinik Ziegler, 
za których doskonałe podobieństwo, 
oglądając je tak wśród dnia jak przy 
świecy, zaręcza, 

Można go zastać tylko każdego raną 


aż do godziny 40., a z południa od wpół do 2, - 


omu Pani Radeckhićj. 


-rvi 


„ liweranta nadwornego 


K W. Zevinihala z Berlina, R 
seeen IEE p 

BA 'Tenże poleca szanownemu Obywatelstwu i prześwietnćj Publiczności pod. 

* czas na 


ałowe, z ubioców ne szyję, jako to: czarne i kolorowe jędwa- 
bre szale, chusiki i szlipse, jako też kolorowe chustki na szyję do prania, 
prawdziwe wschodnie- indyjskie i białe jedwabne chustki ba- 

U lowe, z białych batystowych chustek do nosa, balowych i jedwabnych 
ończoch w bóty, jedwabnych trykot, kaftaników, szlafroków jedwabnych 

'q kaźmirkowych, spodni rannych, czapek rannych axamitnych i złotem haf- 
towańych, trzewików rann ch, kolorowych koszul, jedwabnych szlafmyc, 
szelek I deszczochronów, dalćj toaletów srebrnych i prawdziwych angiel- 
skich platyrowanych, pugilaresów, tek do papieru, zwierciadeł toaleto: 
wych, brzytew, pędzli do golenia, szczotecze do włosów, schowek do 


Dobór wełnianych burek z bukskinu ; prawdziwych gumowych surdu- 
tów. — Partyę materyj na płaszcze w nader ślusznych cenach. — Zape- | 
wniając najtańsze i stałe ceny, zaręczam za dobroć kupionych odemnie to-  ** 
waróvy i proszę o zaszczycanie mię licznómi odwiedzinami. 


SEELE CES 8 BAROO NSS A 


Z Y Z No sej 


Rukskin, z metóryj na kamizelki 


począwszy ww pomieszkaniu jego w hotelu 
à a ville de Rome na 2gićm piętrze w pokoju 
pod Nr. 8, 

Ktoby sobię życzył odwiedzenia go w swo» 
jóm pomieszkaniu, raczy, pod jego niebytność, 


| kazać oddać adress w przedpokoju, a on sta- 


rać się będzie jeszcze w ciągu dnia lub w go- 


dzinach yyieczornych życeniom zadość uczynić, 
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[j Rzecz tylko mężczyzn bardo H) 
obchodząca!!! , sx 
Podpisany donosi najuniżeniej o swó- 
jem tu przybyciu z swojemi niezró- 
EAI wnanćmi rzemieniami do ostrzenia brzy- 
tew i scyzoryków i zamieszkaniu w 
hotelu Saskim Nr. 8., jednakowoż zs 
ko prżez. czas teraźniejszego jarmarku. 
'Rzemienie te — na które udzielony jest 
pod dn. 7. Marca Cesarsko - Królewski 
wyłączny przywiłćj na całą Austryacką 
Monarchię — mają tę wyborną wła- 
sność, iż tępym brzytwom za kilka- 
krotnem pociągnieniem tam i nazad na- 
dają najwyższy stopień ostrości i deli. 
katności, tak, iż brzytwa najdotkliwszej 
nawet skórze niedaję się czuć na bra:' 
„dzie i nie potrzebuje być czém innćnm! 
smarowaną, a że rzemień ješt wyra- 
nie tym końcem chemicznie przyrzą: 
dzony,_. nię:tracą więc w przeciągu 
10— 12 lat swćj sprężystości i brzytwy 
nigdy nie potrzeba ostrzyć na kamieniu: 
Ceny stósują się do wielkości i szeroko [j 
ści, toi samo; do okładzin z drzewa, że- 
łaza i miedzi. al 
|. Podebnież 'poleca swoje przednie 
brzytwy i; scyzoryki najlepszego fabry- 
‘kata angielskiego. i 
cJ. P. Goldschmidt 
= Z Berlina. 
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UNa EE A ce święta Bożego-Narodzenia 
poleca się handel strojów i płodów. knnsztu 
W. Kalkowskiego na ulicy W rocławskićj Nr. 


49. doborem nainowszych strojów damskich, 


osr 
czypków ozdobnych i raqnych od 15 sgr. do - 
12-/Tal., marmot, barb, kwiatów , rękawi-. 


ki 4 
il 


jedwabnych kapeluszy i kapot od 1 Tal. 10 
do 8 Tal.,. syk Aay na głowę, 


czek, prawdziwą wodą kolińską, nader pig 
knemi i tmien ERN gałanteryjnómi teka 


` turowemi i tekami; najnowszćmi litografiami, 


litochromiami, obrazami olejnemi, pozłocistę+ 
mi listwami, aparatami do olejnych miniatu- 
rowych i guaszowych « malowań,: akwarellą 
zwaną Aquarellhonigfarben, angielskiemi, frane 
cuzkiemi i prawdziwemi niemieckiemi pudeł» 


"kami z tuszami i miuszlami, farbami pastelo= 


wemi, kredami, sexternami do szkic, pige 
knćj roboty przyborami i stućcami rysowni+ 
czemi, trójkątamij liniami, sztelugami do 
składania, farbami suchemi i w pęcherzynach, 
pędzlami, papierem do rysowania i t. d. wszys 
stko w naumiarkowańszych cenach. Yay 
? Angielskie fortepiana 
$ koncertowe wkszłatcie 
skrzydla, 
najnowszćj konstrukcyi i mechaniki, 
zalecające się. największą pełnością i 
pięknością tonu, wytrzymujące strój 
przez czas długi, tudzież „CH 
fortepiana w formie stolu, 
niemniej fortepiana w formie 
5 skrzydła, 

podług niemieckićj mechaniki, pocho-- 

dzące z najsłynniejszych rękodzielń, z 

przynależną znajomością rzeczy obrąne, 

sprowadził cotylko i póleca takowe ja- 
> ko ceny godne, — a zatćm przyjmuję 

wszelką gwarancyą., 

C. Jahn* 
_ w Poznaniu, ryoek Nr. 52. 
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'Nażwy kościołów. 


| 
| 
| 
| i 


W niedzielę. dnia 11. Grudnia 1942, r, 
będą mieli kazänie 


w ciągu tygodnia od d. 2, 
do8. Grudnia 1842. 
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